
D Z I E N N I K
O B O Z O W Y

H .p .,  w torek, 2 na ja  19AĄ r, Nr 76(

B O M . OD H/lfel^CICH OBCEJ PRZEMOCY NAKAZÓW...
K o n sty tu c ja  Majowa, od c h w ili  j e j  

uchw alenia ido d z ień  d z is ie js z y  uważana d 
j o s t  za jeden z n a jd o n io ś le jsz y c h  momen­
tów w ty s i ą c l e t n i e j  h i s t o r i i  narodu p o l­
sk ieg o .  ̂ P rzez  cały  czas walk o n iep o ­
d le g ło ś ć , w chw ilach id o w stań  zbrojnych, 
w codzienne j pracy o rg a n ic zn e j, w całym 
rozdartym  organizm ie ’R zeczy p o sp o lite j, 
c z c iły  i  szanowały ją  w szy stk ie  bez wy­
ją tk u  s tan y , jaic c z c i l i  k ied y ś "Arkę 
Przym ierza" synowie narodu I z r a e la .

Było coś b ib l i jn e g o  w t e j  i d o l a t r i i  
s ta re g o  pergam inu, 'k tó ry  m ia ł być fun­
damentem pod le p sz ą  p rz y sz ło ść  narodu, 
a k tó ry  b ie g ie n  wydarzeń w s trzęp y  gDO- 
d ariy  z o s ta ł  zanim je sz c ze  z ia rn o , j a ­
kim ziem ieę p o lsk ą  obsiew ał, z pod grudy 
pędem zielonym  w ytrysnąć z d o ła ło .

Z astanaw iało  s ię  lu d z i  w ie lu , w czym 
leży  s i ł a  cza ru , k tó iy  K o n sty tu c ja  na 
p o to m n y ch 'rzu c iła , £dzie źród ło  j e j  n ie ­
p rz e m ija ją c e j m łodości, co raz  to  nowymi 
m ien iące j s ię  barwami.

W ertow ali lu d z ie  u czen i p o żó łk łe  k a r­
ty ,  w aży li każd.e z j e j  postanow ień, z 
prawami innych narodów p a r a le le  p rzep ro ­
w ad za li, daty  wy d an ia  i  maksym mądrość 
porów nując. U s tro ju  naprawa -  w n ie j  
t r e s c  nnjYSŹfeidjsza -  m ów ili je d n i, w ła­
dzy k r o lw s k ie j  wzmocnienie -  dodaw ali 
drudzy, a rm ii narodowej pomnożenie i  j e j  
f u n k c j i  należy te ^ o k re ś le n ie  -  c h w a li l i  
t r z e c i ,  m ieszczańsk iego  s ta n u  równou­
praw nien ie  i  ch łopsk iego  ż y c ia  poprawę 
p o d n o s i l i  in n i .  Powoływał i  sny s ię  na 
^ią> £dy d la  swej dem okracji, t o l e r a n c j i  
i  p o stępu  świadectw a p o trzeb  cwałiśmy, 
gdy obskurantyzm  i  zaco fan ie  nam zarzu - 
cano, gdy d la  s to ją c y c h  p rzed  nami zadań 
p o k rz e p ien ia  i  siły» zdobyć b y ło  p o trz e b a .

V/ każd e j c h w ili  i  k ażd e j o k o lic z n o śc i 
p o la k  p rzed  k o n ieczn o śc ią  o zn aczen iu  
■państwowym postaw iony, w k o n s ty tu c j i  t e j  
jak  krynicy ożywczej a  sk arb n icy  n ie p rz e ­
b ra n e j c z e rp a ł, i  co nu p o trz e b a  b y ło  -  
znajdow ał.
,  A co nam -  tu łaczom  ry c e rsk im , p rzez  
śc ia n ę  sprzeciw u wrogów i  o b o ję tn o ś c i  
p r z y ja c ió ł  drogę do ojczyzny so b ie  r ą b ią ­
cym -  w t e j  k s ię d z e  nowego p o ls k ie g o  
te s tam en tu  najdroższym  s ię  b ę d z ie  wydawa-

N ie ^pojedyncze, najm ędrsze  naw et po­
s tan o w ien ia , n ie  n a jz a c n ie j s z e  choćby 
uchwały. Na rumowisku Europy w a la ją  s ię  
w ^b łocie  podeptane prawa d z ie c ią tk a  naro­
dów. Gdy d z ień  każdy nowe bezspraw ia

p rz y n o s i, gdy podpisy , je szcze  nim a t r a ­
m e n t  w yschnie, już w artość  swą t r a c ą  -  i  

n ie  w p r z e p is ie  samym w ytycznej nam szu­
kać wypadnie.

A le znajdziemy w K o n s ty tu c ji Majowej 
h a s ła , k tó re  nam dźwięczą św ieżością  
c h w ili  w sp ó łczesn e j, k tó re  każdemu P olako­
w i, odczuwającemu do państw a własnego 
tę sk n o tę  -  jedyną drogę postępow ania wy­
zn acza ją .

. . .  chcąc k o rzy s tać  z pory, w j a k ie j  
Europa s ię  zn a jd u je ..^ . w oln i od hańbiących 
obcej przemocy nakazów ,. . ,  d la  o c a le n ia  ’ 
ojczyzny n a sz e j i  j e j  g r a n i c . . .  n in ie js z ą  
k o n s ty tu c ję  uchwalamy. . .

Słów k ilk o ro  ze w stępu do K o n s ty tu c ji 
Majowej wy ję ty c h . B yła k o n s ty tu c ja  t a  
mc. zew nątrz aktem sprzeciw u przeciw ko dwom 
p rzez  wrogów naszych żywionym zam iar on -  
narzuceniu , nam niegDroszonej "o p iek i"  i  ob­
c ię c iu  w pierwszym ro z b io rz e  naszych g ra­
n ic .

O b a la jąc  hańbiące gw arancje obcych po­
te n c j i ,  s t a j ą c  w obron ie  c a ło ś c i  ojczyzny, 
pchnęła  k o n s ty tu c ja  naród  na sz la k  w a lk i, 
na k tó rego  o s ta tn im  i  rozstrzy g ający m  
etap)ie s ię  znajdu jeny .

D z iew ię tn a śc ie  l a t  d z i e l i ł o  d a tę  p ierw ­
szego ro z b io ru  od. uchw alenia k o n s ty tu c ji ,  
d z ie w ię tn a śc ie  l a t  w ytężonej pracy i  n ie ­
ustannego ro z ro s tu  -  d z ie w ię tn a śc ie  też  
l a t  p o s tęp u  i  rozwodu d z i e l i ł o  rok  1939 od 
roku  1920, w którym  wojna w P o lsc e  zakoń­
czona z o s ta ła ,

I  znew d z iś  ja k  wtedy s t o i  naród  p o ls k i  
w w alce o 'Jo sa len ie  ojczyzny i  ;}ej g ran ic" 
i  o to , byśmy b y l i  "w olni od hańbiących 
obcej przemocy nakazów".

I  -  ja k  wtedy -  ta k  i  d z iś  w o li św ię te j 
narodu g a rs tk a  sprzedawczyków s ię  p rzeciw ­
s taw ia , jak  wtedy Targowic zo n ie , ta k  te r a z  
" P a tr io c i" ,  u najeźdźcy pomocy szu k a jąc , 
ziem ię o jc z y s tą  i  w olność b r a c i  za juda­
szowe s r e b rn ik i  sgjrzedają.

A rystokra tyczny  Rzewuski czy komunis­
tyczna  Y /asilewska, z ł a s k i  carycy hetman 
B ra n ic k i, czy z ł a s k i  S ta l in a  g e n e ra ł B er­
l in g  -  jedno i  to  samo re p re z e n tu ją  i  do 
jednego d^żą c e lu , któiyra j e s t :  poddanie 
P o ls k i  hańbiącym m oskiew skiej -przemocy 
nakazom.
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Następny numer "D ziennika Obozowego AB7” 
ukaże s ię  w czw artek , d n ia  4 maja 194A r .



KRAJ DBIGNSTRUJE W DNIU 3 MAJA
Nowy Jo rk , 1 .5 » ¿R adiostacja  Colum­

b ia  donosi, że no. te r e n ie  P o ls k i  Ge­
s tap o  poczyn iło  sp e c ja ln e  przygotowa­
n ia  c e le n  zap o b ieżen ia  spodziewanym 
na d z ień  3 n a ja  d o n o n strac jo n  p a t r io ­
tycznym. 17 w ie lu  m iastach  wprowadzo­
na z o s ta ła  godzino, p o lic y jn a  od 6 
w iec zow do 6 ro.no,

WILLKIS MINISTREM KRPiNARKI
Y/aszyngton, l .V. Jako p rzy p u szcza l­

nych następców  zmokłego m in is tr a  mary­
n a rk i, płk#w Knoxa, w tu te js z y c h  ko łach  
p o lity c z n y ch  wymienia s ię  W endell W ill-  
kie* go o raz  obecnego m in is tra  spraw we­
w nętrznych i  państwowego kom isarza n a f­
towego H arolda Ick csa .

GM. MACARTHUR NIE BADZIE KANDYDOWAŁ 
Y/aszyngton, 1,V . Gen. McArthur 

o r o s i ł  d z iś  wezwanie, aby n ie  wy suwać 
jego osoby jako kandydata re p u b lik a ń ­
sk iego  w wyborach na p rezy d en ta  S t .  
Zjednoczonych. S tow arzyszen ie , k tó re  
m iało  na c e lu  p o p ie ra n ie  kandydatury 
g en e ra ła , w odpow iedzi no. to  wezwanie 
na ty ch m iast s ię  rc z w ią z a ło .

KONFERENCJA DOMINIÓW^BRYTYJSKICH
Londyn, 1,V. D ziś odbyło s ię  p ierw ­

sze p o s ied z e n ie  k o n fe re n c j i  dominiów 
b ry ty js k ic h .  K o n fe ren c ji p rzew odniczył 
p rem ier C h u rc h ill ,  k tó iy  w y g ło s ił  k ró t ­
k ie  przemówienie p o w ita ln e , w k tó iy n  
ośw iadczy ł, ż c . spodziewa s ię ,  iż  b ęd z ie  
mógł przewodniczyć w c z a s ie  c a łe j  kon­
f e r e n c j i .  N astęp n ie  przem aw iali wszyscy 
prem ierzy  dominiów. 17 k o n fe re n c ji  b r a l i  
rów nież u d z ia ł  w iceprem ier A t t le e ,  min. 
Eden, m in is te r  Dominiów lo rd  Cranborne, 
o raz  szefow ie sztabów im perialny ch. 
P rz e b ie g  p o sied zeń  b ęd z ie  ta jn y ,  jednak­
że od czasu  do czasu  wydawane będą komu­
n ik a ty  o- -przebiegu obrad. 17 ko łach  po­
lity c z n y c h  Londynu tw ie rd zą , że  jak k o l­
w iek p ie rw sza  cżęsc  obrad  k o n fe re n c j i  
pośw ięcona b ęd z ie  b ie ż ą c e j  s y tu a c j i  wo­
je n n e j, to  jednak n ie  na leży  mniemać, 
a.by jak iek o lw iek  plany  wojenne, k tó iy  ch 
wy konanie z o s ta ło  poprzednio  postanow io­
ne, mogły u le c  zm ianie,' Głównym przed­
miotem k o n fe re n c ji  będą problemy powo­
jenne, a  p rzed e  w szystkim  zab ezp ieczen ie  
pokoju , ja k  również sze reg  problemów 
gospodarczych> a  wśród n ic h  problem  emi­
g r a c j i ,  t r a n s p o r tu  m orskiego i  lo tn ic z e ­
go o raz  stosunków lisndlowych między do- 
nąniam i i  stosunków Imperium B ryty jsk ieg o

z k ra jam i ̂ oswobodzonej Europy. Spodziewa­
ne j e s t  również expose Edena o p o li ty c e  
zag ran iczn e j W ie lk ie j B ry ta n i i .

POR! .ANIE GENERAŁA NIEMIECKIEGO Z KRETY 
K air, I.V . U koszono tu  urzędowo, że 

gen. H e in rich  Heike dowodzący wojskami 
nierzieckim i na K rocie, z o s ta ł  uwięziony 
p rzez  o ficerów  b ry ty js k ic h , wspomaganych 
■przez partyzan tów  g reck ich . Heike z o s ta ł  
już przyw ieziony do K airu ,

MISJA TITY ŁRZYDiłm DO LONDYNU
Lonilyn, 1.V, 17 d n iu  d z is ie jszy m  p rzy ­

b y ła  tu  m is ja  wojskowa z kw ateiy T i ty , na 
k tó r e j  c z e le  s to i  g e n e ra ł.

Yr M acedonii p a r ty z a n c i jugosłow iańscy 
to c zą  c ię ż k ie  w a lk i z trzem a dywizjam i 
n iem ieckim i i  b u łg a rsk im i. Również w 
o k o licach  S p i  i  tu  i  D ubrovnika mają m ie jsce  
b o je .

INlAiZJA ROZPOCZNIE SIĘ NA BADIANACH ?
B em , 1.V . Nadeszły tu  wiadomości, że 

nacze lne  doWodztwo n iem ieck ie  spodziewa 
s ię ,  iż  p ie rw sze  lądow ania A liantów  n a s tą ­
p ią  na Bałkana.ch. Świadczyć ma o tym 
ogromna k o n c e n tra c ja  w ojsk o raz jed n o stek  
f lo ty  w ojennej i  handlow ej w p o rta c h  
sró  Iziemnomorskich, jak  również k o n cen tra - 
c jaR lo tn ic tw a  na Środkowym 17schodzie, 
k to rego  s ta n  zw iększył s ię  według don ie­
s ie ń  n iem ieck ich , w o s ta tn im  c z a s ie  t r z y ­
k ro tn ie .

BOMBOWCE ZAMIAST ARTYLERII
A nkara, 1.V, G azeta "Ulus" p is z e , że 

masovye bombardowania lo tn ic z e  za.choćlnie j  
Europy są p ierw szą  fa z ą  in w az ji, i  d z ia ­
ł a n i e  ic h  podobne j e s t  do a k c j i  a r t y l e r i i  
p rzed  rozpoczęciem  b itw y .

NE FRANCJI KONFISKUJĄ RADIOODBIORNIKI 
Genowa, 1.17. YJ szeregu  departamentów 

fran c u sk ich , szczeg ó ln ie  z.agrożorych i-irzez 
inw azję, oddziały  Y/affen-SS przeprow adzi­
ły. k o n f isk a tę  w szy stk ich  rad ioodb io rn ików .

Z o k a z ji  Ś w ięta  Narodowego, w ro czn icę  
K o n s ty tu c ji  3 M aja, odbędą s ię  w środę , 
dn. J  maja n a s tę p u ję c e  u ro c z y s to śc i:  

o godz. 10 ran o  nabożeństwo u ro c z y ste  
w. k o ś c ie le  O jców Asunpc jo n is tó w ; 
o godz, 17 w s a l i  G ollege des F re re s  
(k o ło  Nowej Br ary S ta re g o  M iasta) 
u ro c z y s ta  akademia, u rządzana p rzez
K om itet Uchodźców, na k tó ę e j przema- 
w iac b o d z ie  p .  A. W dzipkosski, Konsul 

_G e n e ra lia  R .p ,
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